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. awantury jaga wynik maam wypitego alkohc 


Dwie krwawe 
NU. 


Pokoje do śniadań zostały psnownie otwarte w firmie j T Moor i 


NIE TRACĄ NADZIEJI. 

Waszyagion, 26. grudnia. (Tel. G 
P). Nie tracąc naklzieji, że członkowie 
załogi zalcpionej łodzi podwodnej S. 
4. mogą jeszcze padzostawać pnzy ży- 
ciu. sekretarz alanu marynarki Wilbur 
w towarzystwie kontradmirała Hunshe- 
ga udał się do Provinowetown celem 
naradzenia się z oficerami drużyny ra- 
towmiczej. Wilbur oświadczył, że pró- 
by ratowania czynione bgłą tak długo, 
dopóki prowadzenie akcji w miejscn 
zatonięcia łodzi okaże się możliwe. 


SENAT UNIWERSYTECKI 
W BUKARESZGIE 
piętnuje udział studentów w rozru- 
chach, 

Bukareszt, 26. grudnia. (Tel. G. 
P). Senat uniwersytecki, po rnozpa- 
tnzeniu sprawy rozruchów w Oradea 
Mare, wydał następujący komunikat: 

Senat potępia i piętnuje akcję gra- 
bieży i profanacji świątyń, dokonana 
w Oradea Mare, Cluj i in. miejsco- 
wiaściach. Senat stwierdza, że z ogól- 
nej liczby 40.000 studentów skompno- 
milowała się tylko część naer nie- 
znaczna, reszta zaś zajęta była prze- 
dewszysikiejm nauką. Senat oczekuje 
ma ogłoszenie wyroku i nadesłanie 
kompletnych aktów, dotyczących roz- 
ruchów, aby wyznaczyć wszysłkie ko- 
nieczne kary. Studenci, którym do- 
wiedziony będzie udział w grabieżach ; 
i profanacii świątyń, zostaną wykiu- 
czeni na zawsze z wyższych uczelni. 
Studenci, któmzy stawiali opór wła- 
dzom i brali udział w bijatykach, zo- 
stana wykluczeni na jeden rok. Wre- 
szcie wszyscy studenci aresztowani w 
pociągu bukameszteńskim, w nocy z 8. 
na 9. grudnia br. za zamącenie spoko- 
lu publicznego, zostaną wykluczeni 
z uczelni do końca br. 

———()—— 


| 


Z LONDYŃSKIEGO OGRODU ZOOLOGICZNEGO. 
Londyński ogród zoologiczny jest jednym z najwspanialszych w świe 
cie. Nad pupilami tego ogrodu roztoczona jest bardzo staranna i troskliwa opie 
ka. Świadczy o tem choćby przedstawiona na rycinie Świnka morska, która wy 
frzewać sie musi w promieniach sztucznego słońca. gdyż cierpi na reumatyzm. 


(HI), 


paisna otrzymała NOW 


y transpor! złota 


ZAKUPIONEGO ZA 3 HIHJONY DOLARÓW W STANACH ZJEDNOCZ. 


Gdańsk, 2%. grudnia. (Tel. 


G. P). | 
W sobote rano przybył tu z N. 


Jorku 


parowiec Polenja z przesyłką złota, 
wartości 3 milktony dolarów, przezna- 


Stachowicz Lwów, Akademicka 24 


| czoną dla Polski. Transport len został 
| niegwłoaznie pod kontrolą palskich 

[unkcjonarjuszy wyladowany i ode- 
słany koleją do Warszaw 

=e 
WYPADEX KOLEJOWY NA STACJI 
ŻURAWNO-NOWOSIELCE. 
Stanisławów, 26. grudmia. (Tel. G 
P.). Dnia 23. bm. pociąg osobowy Nr. 
327 najechał na stacji Żurawno-Nowo- 
sielce na wagony wysunięte poza 
zwrotnicę, skutkiem czego jeden wa- 
gon osobowy wykoleił się, Wypadku 
z ludźmi nie było, 
—)—— 
B. MINISTER MARYNARKI 
W TURCJI STAWIONY ZOSIA. 
NIE PRZED SAD. 

| Angora, 26 grudnia. (Tel. G. P.) 
| Na posiedzeniu parlamentu prezes 

rady ministrów |Ismet Pasza, w 

dluższem ekspose wywodził, że mi- 
nister marynarki "poprzedniego ga- 


binelu Ichsan Bey pozawierał na 
szkodę skarbu, przekraczające jego 
kompetencje zobawiazania, przy o- 
mawianiu warunków naprawy 
krażownika linjowego Yavouze. Na 
siępnie Ismet Pasza, przemawia jąc 
w charakterze deputowanego do- 
magal się rozpatrzenia sprawy 
przez specjalną komisję parlamen- 
tarna celem wypowiedzenia się, 
czy b. minister marynarki Ichsan 
Bey winien odpowiadać przed Try 
bunałem najwyższym. Po przemó- 
wieiu Ismcta Paszy Izba wysłucha 
ła wygłoszonych we własnej obro- 
nie oświadczeń |lchsana Beya i 
przyjęła jednogłośnie propozycje, 
przedstawiońc przez premjera. 


kowe 


„GAZETA PORANNA" z 


dnia 28. grudnia 1927. 
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cia , 


senatu 


ista stanie na czele 


ydañskiego 


jeśli koalicja centrowo- lewicowa dojdzie do skutku. 


Gdańsk, 26. grudnia. (Tel. G. P.) 
Narady w sprawie utworzenia nowego 
Senatu wolnego miasta, opartego na 
koalicji centrowo-lewicowej, złożonej z 
socjaldemokratów, centrum i liberałów 
trwają w dalszym ciągu, Według in- 
formacji z kół politycznych, stanowi- 
sko prezydenta nowego Senatu gdań- 
skiego przypadnie przedstawicielowi 
sociałdemokracji, * jako najsilniejszej 
partji w nowym Sejmie. Na wiceprezy 
denta Senatu powołany ma być w 
myśl porozumienia stronnictw, wcho- 
dzących w skład koalicji, również 
przedstawiciel socjaldemokracji, poseł 
Gehl, który już w latach 1925/26 zaj- 
mował to stanowisko. 

Gdańsk, 26. grudnia. 
Utworzył się tu komitet, złożony z 
przedstawicieli wszystkich niemie- 
ckich stronnictw i organizacji politycz 
nych wolnego miasta, z wyjątkiem ko 
munisłów. Komitet ten rozpoczął pra- 
ce, mające na celu utworzenie w wol- 
nem mieście Towarzystwa Przyjaciół 
Ligi Narodów. Wydana przez Komitet 
odezwa wzywa ludność wolnego mia- 
sta do jak naqnliczniejszego wsitępowa- 
nia do tego Towarzystwa, podkreśla- 
jąc wielkie korzyści, płynące z tego 
faktu dla wolnego miasta. Charakte- 
rystyczne jest, że do Komitetu organi- 
zacyjnego weszli nawet przedstawi- 
ciele nacjonalistów niemieckich, któ- 
rzy do niedawna jeszcze często w spo- 
sób ordynarny zwalczali Ligę Na- 
rodów- 


(Tel. G. 


P.) 


POLICJANCI GDAŃSCY BEDA 

SZKOLILI ARMJĘ BOLIWIJ- 

SEAL... 

Gdańsk, 26 grudnia. (Tele G. P.) 
Przed kilku miesiącami przedmio- 
tem energicznej akcji dyplomatycz 
nej była sprawa powołania przez 
rząd południowo - amerykańskiej 
republiki Boliwji niemieckiej mi- 
sji wojskowej w charakterze inspe- 
ktoratu armji tejże republiki. W 
myśl posianowień Traktatu Wer- 
salskiego Niemcy mie mogą wysy- 
łać zagranicę żadnych misji woj- 
skowych, to też zainteresowane 
czynniki obeszły to postanowienie 
w len sposób, że w sklad tej misji, 
mającej charakter czysto wojsko- 
wy, powołano oficerów i podotice- 
rów policji wolnego miasta Gdań- 
ska, wobec czego — jak oświadcza- 
ją tutejsze koła niemieckie — Niem 
cy nie ponoszą żadnej odpowie- 


| OLBRZYMI WYBÓR 
Nowości 


karnawał 


poleca Firma bławatnicza 


Antoni Uwiera 
LWÓW, ulica Halicka L18. 


Filja w Tarnopolu, Drohobyczu, Stryju, 


dzialrości. Według doniesień pism 
gdańskich, w skład powyższej ko- 
misji w chodzi 7 oficerów i 12 pod- 
oficerów > gdańskiej. aa 


zaznaczyć, że policja gdańska szko- 
lona jest według regulaminu woj- 
skowego. 


Francja przyjęła na sebe obronę 


interesów polskich w RL 
ZAŚ WŁOCHY ZASTĘPOWAĆ BĘDĄ LITWĘ W WARSZAWIE. 


| (Telefonemat własny „Gaz. Por.“) 


Pogranicze sow., 26. gru-nia. 

Wedie informacji prasy sdawieckiej, 
osiąynięto porozumienie podobamo w 
sprawie prowizorycznego przedsiawi- 
cielstwa interesów polskich w Kownie 
oraz interesów litewskich w Warsza- 
wie aż dv ustanowienie  nonnalnych 


stosunków dyplomatycznych między 
polską a Litwą, rząd polski na Litwie 
reprezentować  hęńdzie przedstawiciel- 
stwo Francji, natomiast reprezentację 
Litwy w Warszawie zuodził się przy 
jać na siebie rząd włoski. 


Waldemaras usiłuje shet koalicję 


STAWICIELAMI STRONNICTW LITEWSKICH 


| W KTÓRYM TO CELU WZNOWI PO ŚWIĘTACH ROKOWANIA Z PRZED- 
| 
i 


Gdańsk, 26, grudnia, (Tel. G. P.). 
Z Kowna. donnszą, że Waldemaras o- 
św'adczył dzienn.karzcin, iż po świę- 
tach wznowione zostaną narady W 
sprawie ntworzenia gabinetu koalicyi- 
mego, Prawą rządowa pet kresa, że 
Waldemaras wysunął jako warunek 
tych rokowań, aby Ch. D. nie wysy- 
lala takich swych przedstawitśchi, jak 


onir 0 bezplatne 


Warszawa, 26. grudnia. (K) 
ga do Trybunału Admmistracyynego, 
wn esiona przez b. senatora Bielaw- 
skiego (ZLN.) i b. posła Liehkermana 
(PPS) w imieniu marsz, Trąnpezyń- 
swiego i 3 w'cemarszalków ks. Stychla 
(ZLN.), Baki (Zj. Lui) i Wożmeckiego 
(Wyzw.) z powodu pozbawienia ich 
wobrych biletów jazdy koleją ma na- 
stępujące brzmienie: 

„Poseł, względnie senator, jast we- 
dle Konslytucji przedstawicielem na- 
rolu, niezależnie od tego, czy izby u- 
stawoedawcze zbierają się dla pracy 
uskawcjawczej,j i charakter ten za 
chowuje aż do wygaśnięcia mandatu. 
Wedie art. 28, Konstytucji mandaty 
Marszałków i Wicemanszałków wy- 
gasają dopiero z chwilą nkonstyiuo- 
wania się nowego Sejmu. W okresie 
od rozwiązania Izby aż do ukomsty- 
tuowania się noweg Izby, Manszałko- 
wie reprezentują władzę ustowodaw- 
czą i zarządzają biurem izb. Marsza- 
łek Sejmu jest przylem po — 


| 
| 
zl 


I 


| Sr. Dysiras i ks. Knupiewiczjus, po- 
nieważ zachowali się oni: wobec pre- 
miera nietalilownie i obrazili go 0go- 
biście. Od socjalistów ludowych i so- 
dialdemchkratów Wałdemaras domagać 
się bezie w toku rdkowakń, aby o- 
statecznie zerwali z litewskimi emi- 
grantami przebkyw4ącymi zagranicą. 


b ley kolejowe. 


JAK BRZMI SKARGA DO TRYBUNAŁU ADMINISTRACYJNEGO, WNIE- 
SIONA W IMIENIU MARSZ. TRĄMPCZYŃSKIEGO. 
(Telefonem od nasvego korespondenta). 
Skar- | 


cie Rzeczypospolitej najwyższym do- 
stojnikiem państwowym i jego usta- 
wowym Zasiępcą. 

Temi czynnościami natury reprą- 
zentacyjno-administracyjnej tlumaczy 
się przepis Konstytucji, przedłużający 
mandaty Marszałków, jeszcze po roz- 
wiązaniu Izby. Marszałkowie zatrzy - 
muią mandaty poselskie, aŁy módz 
sprawować swoją powyższą funkcję 
reprezen*acyjno-administracyjną. Do- 
póki mandaty trwają, Marszałkom 
przysługują wszystkie prawa, związa- 
ne z posiadaniem mandatów, do któ 
rych to praw należy pobieranie djeł i 
prawo bezpłatnej jazdy na kolejach 
państwowych w myśl  wyraźneg. 
brzmienia art. 24 Konstytucji. Zara- 
zem ciążą na nich obowiązki, wypły- 
wające z wykonywania mandatu, ja- 
ko to: nie mogą otrzymywać od rząda 
koncesji, ani żadnych korzyści osobi- 
stych. mie mogą być redakt.rami odpo 


wiedzialnymi. 


Karol Olańczuk 


budowniczy 


zmarł po długich i ciężkich 


cierpieniach zaopateźóty św. 


dnia 24. grudnia 1327 r. 


r. o godzinie 2-giej po południu 


Krewnych, Przyjaciół i 
We Lwowie dn. 26. 


znajomych 


Sakrumentami 
przeżywszy lat 51. 


Obrzęd pogrzebowy edhćdzie się we wtorek. dnia 27-go grudnia 1927 


z domu żałoby przy „l. Zielonej 1. 93a 


na enientarz Łyczakowski do grobowca rodzinnego, 


grudnia 1927. 


nu który 
w asinutku pogrążeni 
ZONA I SYNOWTIU. 


zapraszaja 


W tym stanie rzeczy zarządzenie 
Ministra Komunikacji z dnia 29. listo- 
pada br., odiuawiające Marszałkom i 
Wicemarszałkom uprawnień do baz- 
płatnych przejazdów kolejami pań- 
stwowemi, obraża przepisy art. 11, 24, 
28 1 37 Konstytucji, Z tego powoda 
| skarżący zwracają się do Najwyższe- 

go Trybunału o uchylenie powyższego 
zarządzenia, jako niezgodnego z u- 
stawą, 


na M 
TRZĘSIENIE ZIEMI WE WŁOSZECH. 
Rzym, 26. grudnia. (Tel. G, P). 


Dziś zanmotowaro iu silne wstrząśnie- 
nia podziemne, których ogmisko znaj- 
dowało się w odległości około 36 km. 
od miasta. Wstrząśnienia następujące 
jeiro po drmyiem, trwały 4 minuty. 
Prawdopodobnie szereg budynków oko- 
licznych uległ uszkodzeniu. 
= l 

WZROST IMMIGRACJI DO KANADY. 

Ottawa, 26. grudnia. (Tel. G. P.) 
W ośmiu ostatnich miesiącach liczba 
przybyłych do Kanady imigrantów wy 
niosła i24.32 osób, czyli o 15.742 o- 
sób więcej, niż w tym samym okresie 
ubiegłego roku. 

4 WB "" 

STRASZNY WYPADEK TANCERKI, 

Berlin 26. grudnia. (Tel. G. P.) Znana 
ze scen berlińskich artystka tancerka Łu 
cja Kiesselhausen, ułegła dziś wieczorem 
w swojem mieszkaniu ciężkiemu wypad- 
kowi poparzenia. W mieszkaniu artystki 
wybuchł pożar. Na skutek zajęcia się su- 
kni Kiessełnausen odniosła ciężkie ohra- 
żenia na całem ciele tak, iż w groźnym 
stanie przewieziono ją do szpitala, 


WYROBY KOSMETYCZNE 


SŁYNNEJ FIRMY 


ELIZABETH x 


poleca wyłączny zastępca 


| A LA VILLE DE PARIS 


GABRYEL STARK z | 


LWÓW, (PL. MĄRJĄGKI t. 
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„GAZETA PORANNA" z dnia 28, grudmia 1927. 


W WIECZNYM NIEPOKOJU. — AWANTURY PIJANEGO. — POD WPŁYWEM WZBURZENIA. — 


OJCOBÓJSTWO. 


Lwów, 26 grudnia. 

(—) W realności na Bogdanów- 
ce pod 1. 4, zam. przez Jana Ko- 
styrka, z zawodu drążkarza wraz 
z rodziną złożoną z żony, dwu sy 
nów i jednej córki, wydarzyła się 
w pierwszy dzień świąt 

wstrząsająca trugedja. 

Kostyrek liczący 53 lata, wraz 
ze starszym synem 23-letnim Mi- 
chałem  trudnił się drążkarstwem, 
mając do dyspozycji konia z 
wózkiem. Lubił on niestety za du- 
żo zaglądać do kieliszka i z tego 
powodu był bardzo nerwowy i o- 
pryskliwy. Za każdym razem, gdy 
się upił wyprawiał w domu awan- 
tury i wówczas 

maltretował żonę i córkę. 
To leż rodzina cala żyła w wiecz- 
nym niepokoju, obawiejąc się w 
każdej chwili wylewów złego hu- 
moru ojca. 

W niedzielę iprzedpołudniem sla- 
ry Kostyrka w towarzystwie syna 
Michała udał się do cerkwi. W dro 
dze powrotnej wstąpił do szynku i 
znowu upił się. Po przyjściu da do- 
mu około godz. 12-lej pecząl się a- 
wanturować. Michał wtedy jął go 
uspokajać, starając się za wszelką 
cenę niedopuścić do jakiejś groźnej 
sytuacji. Ale zabiegi jego mimo 
płaczu nie odniosly skutku i Ko- 
styrka, który niewiadomo za co u- 
iczepił się młodszego syna Mikola- 
ja, z zawodu ślusarza, nagle przy- 
stąpił do niego 

i wypoliczkował go 

Stojącemu obok i zanoszącemu się 
od płaczu Michałowi nderzyła naraz 
krew do głowy. Przystąpił do szafy, 
wyjął nabity brownig i płacząc zmie- 
rzył się km ojcn, poczem 

trzykrotnie strzelił 
celnie, kładąc go trupem na miejscn. 

Morderca skierował następnie broń 
kn Sobie, usiłując ponelnić samobój- 
stwo. Zamiar ten spostrzegł brał jego, 
Mikołaj i przyskoczywszy do niego. 
zdołał mu wyrwać z rąk brownig. 

O wypadku tym zawiadomiono na- 
łychmiast policję, która przybyła na 
miejsce 

i wszczęła dochodzenia. 
Zwłoki zabitego MKostyrkę odwieziono 


WYŁĄCZNY SKŁAD 


GHBRYEL STARK 


LWÓW, PL.MARJACKI 11. I 


SPECJALISTA chorób wenerycznych 

i skórnych oraz 
Dr. SORWAR kosmetyki b. Se- 
kunder. szpit. państw. Lwów, ul. SŁO- 
WACKIEGO 4. naprzeciw gł. poczty, Le- 
czenie plam, brodawek, włosów elektro- 
Jizą,  diatermą i lampą  kwareową. 

Tei. 16-61. 


USIŁOWANY ZAMACH 


WANIE. 
do instytutu medycyny sądowej. Mi- 
chała Kostyrkę aresztowano i sprowa- 
dzono do komisariatu II, gdzie go pod- 
dano przesłuchaniu. Morderca przy- 
i zezmał, że 


znał się do swego czynu i 


MORDERCY NA WŁASNE ŻYCIE. 


ARESZTO- 


oddawna fuż nosił się z zamiarem 

zgładzenia ojca, który zatruwał życie 

całe rodzinie. Po przesłuchaniu odda- 

no go do aresztów policyjnych. 
a i — 


Zodnierz przybyły na urlop 


położył trupem swą narzeczonę 


POCZEM SAM POPEŁNIŁ ZAMACH 


SAMOBÓJCZY I W STANIE 


CIĘŻKIM ZOSTAŁ PRZEWIEZIONY DO SZPITALA. 


Lwów, 27 grudnia. 

(—) Wczoraj późnym wieczo- 
rem około godz. 10 władze polieyj- 
ne zostały zaalanmowane wieścią o 
morderstwie i samobójstwie przy 
ul. Wodnej 4 w Zamarstynowie. 
Do realności dej należącej do nieja- 
kich Szuwałskich, przybył 

na urlop świąteczny 

ich syn 22-leini Bolesław, odbywa 
jacy obecnie służbę wojskową. 
Przez cały dzień wczorajszy młody 
Szuwalski raczył się obficie alko- 
lrolem. Popołudniu przybyła do nie 
go jego narzeczona (której nazwi- 
ska jeszcze nie ustalono). Szuwa|l- 
ski udał się z nią do pokoiku na 
poddaszu i tam się zabawiał. 

Rodzice w międzyczasie, wyszli z 
domu i udali się w odwiedziny do 
krewnych. Wrócili do demu dopiero o- 
koło godz. 9 wieczorem. Nie zaslaw- 


JAKO WYNIK NADMIARU 


Lwów, 26 grudnia. 
(—) Tegoroczne święla Bożego 
Narodzenia — jeśli chodzi o bez- 


pieczeństwo publiczne — minęły 
bez wstrząsających sensacji. Kro- 
nika policyjna i Pogotowia ratun- 
kowego zanotowały poza dwoma 
morderstwami (o czem na innem 
miejscu) tylko dwie krwawe awan- 
tury typowo świąteczne. Pozatem 
ludek lwowski wyjątkowo bawił 
się spokojnie, co niewątpliwie przy 


znanym temperamencie lwow- 
skich „obywateli“, zwłaszcza 
przedmiejskich, należy położyć na 
karb braku gotówki nd4falkohol. 


Wieczór wigilijny został zamą- 
cony jednym jedynym skandalem. 
Oto w mieszkaniu motorowego M. 
K. E. Jana Barana przy ul. Lwiej 7, 
w czasie wieczerzy, Baran widocz- 
nie pod wpływem nadmiaru wypi- 


szy syna w mieszkaniu na parterze, 
udali się na poddasze. Drzwi do po- 
koiku były zamknięte od wewnątrz. 
Zaniepokojeni rozbili je, a gdy weszli 
do wnętrza, oczom ich przedstawił się 
przerażający widok. 
Na podłodze leżała martwa» zastrzelo 
na dwoma strzałami narzeczona ich 


syna, obok niej leżał ciężko ranny w 
głowę ich sya, dając słabe znaki 
życia. 


Zawezwano natychmiast Pogotowie 
ratunkowe, a przybyły lekarz dyżur- 
ny udzielił ciężko rannemu 

pierwszej pcemocy; 
poczem polecił go odwieźć do szpitala. 
Niebawem przybyła na miejsce poli- 
cja, która wszczęła dochodzenia, ky u- 
stalić przyczyny i przebieg strasznej 
tragedji, która rozegrała ;ię między 
młotym żołnierzem a jego narzeczer: 


dg |FUGWE awanury ŚW ąlECZNE, 


WYPITEGO ALKOHOLU 

lego alkoholu wszczął awanturę ze 
swoim  współłokatorem robotni- 
kiem Franciszkiem Awirsynem, 
którego przebił kilkakrotnie nożem, 
lak, że Pogotowie ratunkowe po u- 
dzielenia mu pierwszej pomocy, 
odstawiło go do szpitala. 

Drugi podobnie smutny wypa- 
dek spotkał wczoraj znanego zresz 
tą awanturnika sna przedmieściu 
Gródeckim Antoniego Kicznię. Ten 
oto pogromca spokojnych ludzi, w 
czasie libacji w jednym z szynków, 
naraził się swoim towarzyszom i 
ci zadali mu kilka ciosów nożem. 
Pogotowie ratunkowe odwiozło go 
do szpiiala. 

Prócz tych dwu wypadków po- 
ważniejszych, zanotowała kronika 
Pogotowia ratunkowego kilka 
mniejszych 


proces wsród miczącego ożywienia. 


TYLKO ZACIEKŁE GESTY ZDRADZAŁY NAMIĘTNOŚCI STRON. — SĘ- 
DZIA SPECJALISTA. — OBRAŻAĆ NIE WOLNO, NAWET NA MIGI! 


Paryż, w grudniu. 
(e) W sali rozpraw sadu paryskie- 
go panowało niedawno niezwykłe oży 
wienia, które ujawniało się żywemi 
gestami zgromadzonej publiczności. 
Uczy błyszczące, policzki zaróżo- 
wione wskazują na podnieconą atmo- 
sierę, ani jejmo jednak słowo nie za- 
brzmi na sali, albowiem sprawa toczy 
się między głuchoniemymi, a sędzia 
porozumiewa się również na migi ze 
skarżącemi się stronami i ze świadka- 
i 


|» 
| 
| 


Jest bowiem specjalistą do spraw 
głuchoniemych. 

Mr. Larouche, znakomity krawiec, 
oskarżył o obrazę honoru mr, Klabera, 
właściciela restauracji. Mr. Larouche 
nazwał restauratora partaczem, truci- 
cielem, apaszem i wogóle człowiekiem 
nikczemnymn. 

Wypowiedział to nie językiem zwy 
czajnych ludzi, lecz znakami głucho- 
niemych 

W restauracji znajdowało się wów- 


z e nn zm = nm"osąoąo m mg 


trancyskie 
BIGUiKI 
 cygaretowe 


Wszędzie 
do nabycia. 


czas kilkanaście osób, lecz jedna tyi- 
ko z nich rozumiała wyzwiska i wta- 
śnie dlatego mr. Laroucha skazano no 
karę.. 


Znak: głuchoniemych są” bowiem 
tak ważkie, jak słowa i obrażać bliż- 
rich miemi nie wolno. 


| NIESPODZIANKA 1928] | 


Aparat do golenia 


PRAWDZIWY GILLETTE 


z jednym nożykiem | 


zih 3. 


A LA VILLE DE PARIS 


GABRYEL PK 


LWÓW, FLA? MARJACKI "ia 


Manifestacyjne powitanie 
rabina-cndotwórcy przez iego zwolen- 
ników lwowskich. 


Lwów, 27 grudnia. 


(©). Jak już wiadomo, dziś odbę- 
Eze się we Lwawie zjazd rabinów 
małopolskich, Wezoraj przez caly 
dzień zjeżdżali się rabini z różnych 
airon, witani: na dworcu przez człon- 
ków komitetu, oraz przez liczne rze- 
sze ortodoksów. 

Specjalnie uroczyście odbyło się 
pow.amie rabina cadotwórcy Reka- 
cha z Bełza. Przyjazd jego wraz ze 
świtą miał nastąpić o roiz. 8 wieczo- 
rem. Już na godzinę przed pnzyby- 
ciam pociągu plac przed dworcem za- 
zelnił sie  nieprzejrzaną masą orto. 
dokósw, przybylych na powitanie cu- 
dolwórcy Władze policyjne w prze- 
widywaniu “olbrzymich tłumów dele- 
gowały na dworzec celem utrzymania 
porządku dwa oddziały policyjne pie- 
sze i konne pod kierowniotwem nad- 
kom'sarzą Kozakiewicza, 

Przybyłego po godz. 8 wiecz. rabina 
powitały olbrzymie tłumy na peronie, 
Po opuszczeniu wagonu członkowie 
komitetu wprowadzili cudotwórcę wraz 
ze świtą do salonu recepcyjnego, gdzie 
nastąpiło oicjalne powitanie przez repre- 
zentanta żyd. gminy wyznaniowej Józefa 
Allerhanda, poczem rabin wśród wielkie- 
go naporu tłumu, z którego każdy chciał 
sie dotknąć jego szat, wyszedł na plac i 
wsiadł do oczekującego go powozu. Ra- 
bin Rokach zamieszkał w mieszkaniu 
prywatnem w realności przy ul. Kaźmie- 
rzowskiej 41. Przed bramą tego domu 
władze usławiły dwu  posterunkowych., 
cclem zabezpieczenia rabinowi spokoju. 
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SPRAWOZDANIE O BUDŻECIE ZWYCZ AJNYM. — NIEDOBÓR FINANSOWY WINIEN BYĆ POKRYTY PRZEZ CAŁĄ LUD- 


NOŚĆ, — 
II. 
Lwów, 27. grudnia. 
Od początku grudnia obraduje w tutej- 


szym raluszu komisja budżetowa Rady 
przybocznej nad pokryciem niedoboru, 
wykazanego  przedłożeniem p. Kosisarza 


Rządu. O ile odnosi się to do budżetu nad 
zwyczajnego obrady 

Nowa opłała od wywozu śmieci ma 
być wymierzana podług iloświ co tygodnia 
zabieramych puszek ze śmieciami, po 60 
gr. od każdej puszki. V domach położoh- 
nych w gorszych częściach miasta, lub 
które z jakiegokolwiek bądź powodu mia- 
ły przed wojną niższe czynsze (mniej 
więcej koron 30 od pokoju), równać się 
będzig oplata ta 40 procentowemu dodat- 
kowi do podatku od nieruchomości. A są 
domy we Lwowie, nawet i w śródmieścin, 
których komorne podstawowe wynosi od 
pokoju tylko kor. 20. W domach o wyż- 
szych czynszach oplata ta będzie trochę 
mniej dotkliwa. 

Pan Komisarz Rządu wychodzi z zało- 
żenia, żę obowiązkiem właścicieli realno- 
ści, a względnie dozorcy domu iest, czy- 
ścić połowę jezdni wzdłuż jego realności. 
Robola tu nie była dotąd przez nich wy- 
konywana. Za uwolnienie ich od niej, 
chce nałożyć Pan Komisarz Rządu opla- 
tę, wymierzaną podług długości frontu i 
ilości piąter. Przy przeciętnem komornem 
podstawowem (30 koron za pokój). rów- 
nałaby się ta oplala 17 i pół proc. do- 
datkowi do podatku państwowego od nie- 
ruchomości. 

Opłata wodociągowa wynosi u nas 36 
proc od komornego podstawowego, co w 
stosunku do podalku od nieruchomości, 
równałoby się 40 proc. dodatkowi, 

Zliczywszy wszyslkie powyższe pozy- 
cje, przekonamy się, że daniny gminne po 
uchwaleniu budżelu proponowanego przez 
Pana Kamisarza Rządu wyniosłyby we 
Lwowie 248 proc. państwowego podatku 
od niernchomości. 

Nie wątpimy. że projektodawcom nie 
przyszło na myśl wszystkie ciężary przez 
nich proponowane do jednego mianowni- 
ka wprowadzić i zesumować. Byliby wów 
czas uznali, że plan ich jest niewykonał- 
ny, a w każdym razie dla miasta szko- 
dliwy, bo musiałby zatamować cały rnch 
budowlany, odstraszyć od rozpoczynania 
nowej budowy i pochlonąć wszelkie fun- 
dusze, któreby na remont starych domów 
użyte być mogły. Pomijając. już, że prze- 
cie i klasy, t. zw. zamożniejsze, mają pra 
wo domagać się, aby przy rozkładzie po- 
datków i ciężarów publicznych stosowaną 
byla pewna sprawiedliwość. 

W razie uchwalenia przedlożonego bu- 


PEJLETON „GAZ. POR." z 28. XII. 1927. 


KLNiIU van WERMESKERKEN 


Talizmam. 


Niedaleko Granady, u słoku góry 
Alnambry, przed nędzną  lepianką 
siedziała stara cyganicha i mrużąc 
przed cilepiajiącem  kanikularnem 
słońcem czarne, jak węgiel oczy, śpie- 
wnie mówiła: 


1 

—. Sonoras.. Oboje jeśleście młodzi! 
Życie przęd wami! A życie jest cięż- 
kie.. Kupcie ten talizman. Biała nit- 
ka zczerme,e. gdy icdno z was złamie 
wiarę. Dziś wydaje się wam to nje- 
możliwością — ale życie jest ciężkie! 
Tylko peseta kosztuje talizman. Se- 
nora... da) peseta, esonrl 


Młodzi udzie  przystanęli i roze: 
śmieli się wcsoło. ] słońce się śmia-lo. 
I życie się śmiało. 

Gvganka wyciągnęła do nich rękę 
z małą szklaną banieczką, zakorko- 
waną czerwenym: korkiem, na którym 
widniały izłote keroglify. W szkle le- 
żała czarodzie:ska białą nitka. 5 


| dżełu suma podatków i opłat wynosiłaby 
w mieście Lwowie 28.8 proc. komornego 
podstawowego, w czem podatek państwo- 
wy, tj. podatek od nieruchomości 8.8 proc. 
a 21 proc. przypadaloby 
gminne. 

Prawda, że przed wojmą pedalek pań- 
stwowy wynosił u nas 47 proc, był on 
jednak zaliczany do podatków pośred- 
nich, właściciel miał go opłacać, ale fak- 
tycznie ponosić lokator. Obecnie wszelkie 
przerzucenie oplat na lokatorów, wobec 
ustawy „O ochronie najemców“ jest mie- 
dopuszczalne i niemożliwe- 

Dalej uwzględnić należy, że przed 
wojną 30 proc. potrącano na koszta i a- 
mortyzację. Jeżelibyśmy tu tych samych 
30 proc. potrącili, obciążenie wyniosłoby 
42.5 proc, co w porównaniu z przedwo- 
jennem, okaże się ubciążenie znacznie 
wyższem. Albowiem ustawa „O ochronie 
najemców“ nie pozwala na odpowiednie 
podniesienie czynszu, a wskutek spadxu 
złotego i jego ustawowej dewaluacji, czyn- 
sze 'po osiągnięciu nominalnej pełnej wy- 
sokości przedwojennych, mierzene zlotem, 
wynosić będą 58 proc. czynszów przed- 
wojennych. 

Gorzej 


na opłaty 


jeszcze rzecz się przedstawi, 


Lwów, 27. grudnia. 

Walne Zgromadzenie  „Towarzy- 
stwa Mieszkańców Przedmieścia Ły- 
czakuwskiego* dokonało onegdaj wy- 
boru nowego Wydziału z p. Emilem 
Kwiatkowskim na ozele, Że sprawo- 
zdania Wydziału okazuje Się, że to od 
przeszło lat 300  istnicjące zasobne 
Towarzystwo sprzedało w tym roku 
współwiasność swą*z gminą m. Lwo- 
wa na Pasickach i z uzyskany sumy 
wypłaciło znaczne subwencje, jak np. 
aa budowę gmachu Sokoła IV. 50.009 
zł, takąż sumę na rozbudowę kościo- 
ła św. Antoniego, ufundowało ochron- 
kę dla dzieci oraz 25 miejsc dla s'ar- 
ców w miejskich zakładach i odiato 
4-ro morgowy grunk na boisko So- 
kała IV. 

Obszerna dyskuse bardzo licznego 
Walnego Zgromadzenia wywołały ak- 


Gd EŃ 


— Czy wierzysz w to? — spytał 
młody człowiek. 

— Nie, ele ło cryginalne i 
posiadać taki talizman. Białą nitka, 


chcę 


jako znak naszej wiecznej wierności, 
czy to nie lędzie miłą pamiątką na- 
sze; podróży reśluhnej? 


Fowrócili z krainy słońca do swe- 
go triasta, do dnia 
Przez «bigi czas nosiła 


powszedniego. 
maleńki ta- 
lizrnaa w woreczku — aż powędro- 
wał pewnego dnia do szufladki biurka 
i zmieszał się z innemi pamiątkami. 

Gzesami, gdy opowiadali znajo- 
mym o swe; podróży poślubnej, wyj- 
mowai szklany talizman. pokazywali 
białą niteczkę i wśród śmiechów cho- 
wal gr zpowroiem. Leżał długo, dłu- 
ga zapomniany... 

Z każdym rckiem interesy bardziej 
zajmowały czas małżonkowi. Pewne- 
go razu gdy w:ćch z podróży, którą 
musiał cdbyć w swych sprawach, u- 
kradkiem zaizał de szufladki i spraw- 
dził białą niikę talizmanu. Zawsty- 
dzony swym czynem szybko zamknął 
szzurladkę. 

Interesy wieędły się i rozwijały co- 


EIESE 


ZESTAWIENIE Z PROJEKTEM MINISTRA MORACZEWSKIEGO. 


Gorzej jeszcze rzecz się przedstawia. 
największe, osiągnęły już nominalnie 
przedwojenną wysokość czynszu, nato- 
miast mieszkamia jedno-pakojowe nie o- 
siągnęły nawet jeszcze połowy- 

W domach, w których mniej więcej po- 
lowa powierzchni przypada na mieszka- 
nia i-pokojowe z kuchnią, lub bez kuchni, 
a takich domów jest najwięcej, obciążenie 
w azie uchwalenia budżetu przez Pana 
Komisarza Rządu wyniosłoby 48 proc. 
czynszów brułło, a nawet 68 proc. gdy- 
byśmy potrącili 30 proc. na amortyzację. 

Zwróćmy przykładowo uwagę na bu- 
dżet domu, dla stosunków lwowskich 
średniego: dwupiętrowego o froncie 20 m., 
posiadającego na I. p. i na II. p. po jed- 
nem mieszkaniu 3-pokojawem, po dwa 
mieszkania l-pokojowe z kuchnią, w par- 
terze jddno mieszkanie dwu-pokojowe i 
dwa mieszkania jedno-pakojowe. Przyj- 
mijmy jako komorne pudstawowe dla mie- 
szkania 3-pasojowego 60 koron miesięcz- 
nie a dla mueszkania jedno-pokojowego 
30 koron miesięcznie. Wówczas okazalo- 
by się, że po wprowadzeniu projektowa- 
nych opłat gminnych, dochód z takiego 
przeciętnego domu, nie wystamczyłby na- 
wel na pokrycie niezbędnych wydatków, 


Wśród miłośników przedmieścia 
iyczakowskiego. 


KŁOPOTY I BOLĄCZKI NASZYCH PRZEDMIESZCZAN. 


tuaine sprawy przedmieścia i tax po- 
lecono Wydziałowi energicznie prze- 
ciwslawié się dalszemu istnieniu nie 
mającej jeszcze koncesj  Lesien.ickiej 
fabryce drożdży oraz wydamiu kon- 
sensu na bezprawnie uruchemioną 
fabrykę papy braci Mund, 
biorstw, które zatruwają w szerokim 
proneeniu wstrętnemi wyziewiami po- 
wietrze i wykluczają rozbudowę 
nagpiękniejszej dzielnicy Lwowa. 

Wskutek zabiegów T. M PŁ 
wlaśnie wydany zotal nakaz  alwo- 
rzenią z dniem 1. kwietnia 1928 dia 
publicznej komunikacji ulicy Dobnzań 
skiego, nieodzownej łącznicy ulic Pi- 
jarów i Łyczakowskiej, przechodzącej 
przez grunta Mundów, dotąd przez 
nich niaopróźnione, mimo, że od r. 
1911 byly już zadwtalbułowaną włas- 
nością gminy m. Lwowa. 


dej 


raz lepiej, vodróże były coraz częst- 
sze i coraz dluższe, 


Przez wagon jadalny, w którym 
śniadał, przeszła cyganka,  wróżąca 
i sprzedająca fetysze. Przypomniała 
inu się scena z (iranady, jego pierw- 
sza podróż z młodą, 
T teraz jest piękna.. Może  jeszeze 
piekniejsza, tardziej świadoma swej 
urody, bardziej kusżąca... Zobaczy ją 
wkrótee na dworcu, przyciśnie do ser- 
ca! Fala ciepła owionęła go. Poczuł, 
jak mocno lą jeszcze kocha. Ale czy 
tyiko on jeden? Czy pozoslawiana cią 
gle sarna. znudzona. trawiąca dnie w 
ich pięknym oparlamencie, tak pożą- 
dania godna i uwielbiana, 
wiałbieic!i, 
drzeć? 

Nie, nie! To śnyeszne! 

Odrzucił męczącą myśl i zapomniał 
o niej w chwili, gdy zobaczył na pe- 
ronie swą żenę, 
uśmiechniętą, 
ramiona. 

Ale naza,uwz przed południem, gdy 
pojechała na lennisa, powróciły 
mace myśl 


piękną żoną: 


nie ma 


którzy ją mu chcą wy- 


slro mą, cudow ną, 
wyciągającą do niego 


leczeństwo 
| 


ira- 


przedsię- | 
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związanych z posiadaniem domu, do któ- 
rych zaliczamy podatki, dozorcę, koniinia- 
rza, asekurację, światło i 12 proc. od su- 
my pobranych czynsów na najniezbędniej- 
sze naprawki. 

Dalecy jesteśmy od jednostronnego bro- 
mienia interesów  właócicieli realności. 
Chodzi nam jednak o dobro publiczne. 
Nie wolno przesadnych ciężarów makla- 
dać na realności, gdyż musialoby to spo- 
wodować ich zaniąqdbanie, a tem samem 
dalsze zmniejszenie ilości mieszkań, i tak 
jaż niewystarczających. 

Podatki i opłaty proponowane przez 
Pana Komisarza Rządu  powstrzymałyby 
każdego przed rozpoczynaniem nowej bu 
dowy. Miasto musi podołać swoim zada- 
niom kulturalnym, strzegąc jednak skru- 
pułatnej oszczędności, a rozkladając cię 
Żary sprawiocdliwie i równomiernie, 


Dr. Kornel Paygert. 
CRESES EEEE LRA 


NADESŁANE. 


„NEIGE DE FLEURS“ 


(kwiat śnieżny) 
najszle chetniejszy krem do 
twarzy i rąk, któremu mi- 
ljony pań zawdzięczają 

swoją piękność. 
Wszędzie do nabycia. 


lułość hez głodzenia. 


KAMIENIE ŻÓŁCIOWE. Ckoroby prze 
miany materji wątroby, żołądka, jelił leczy 
LITHOSAN Dra TEICHERA, zatw. Minist 
Zdrowia 1065. 
Do nabycia we wszystkich opłekach. 
Wyłączna sprzedaż na Małopolskę: 
APTEKA ETTINCERA, LWÓW. 
CENA 2.55. SPE 
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Kapelusze męskie 


„SWOPI HO m najlepsze 


najtańsze 
Wszędzie do nabycia! 
Wszędzie do nabycia! 


s Np wiy "r 
Podszedł do biurka. Wydobył tlaliz- 
man, Nitka było biała! 

Oczywiście. Czyż taka nitka może 
zezernieć ? 

Przypomniał sobie opowiadania 
pnzyjaciół W:dywali ją częsłko. gdy on 
pedróżował, To wszystko głupota! 
Ale gdybv tak wystawić talizmna ną 
rróbę? 

Czerwony korex z hieroglifami dal 
się latwo wyjąć, Wziął w palce fta- 
jernaniczą nitką. Zwykła nić do szycia. 
W koszyku 'z  robótkami znalazł 
czarną nitkę, włożył do banieczki, za- 
korkował i poszed: do biura. 

Przez cały dzień czuł się nieswój, 
jakgdyby zrobił ccś złego. Postanowił 
wieczorem zamienić nitkę zpowro* 
lem. 

Gdy przyszedł čo domu, usłyszał 
w kuchni plos żony, dającej polecenia 
służbie Pomknał na górę do buduaru, 
dobvł z rortfclu białą nitkę, otworzył 
szulladkę i wyciągnął rękę po laliz- 
man. 

Nagie odskoszył, ręce mu opadły, 
pociemniałc mu w oczach — nitka 
padł szkłem kyla -- biala! 

Tum. F. ML 


Nr. 8364 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 28. grudnia 1927. 


o GY 
ziož 


RZECZPOSPOLITA TANNU - TUWA 


Moskwa, w grudniu. 

(e) Od dwóch lat już*ijstnieje mie- 
podległe pańsiwo, o którem nie nie 
wie ani Liga Narodów, ani skrupułat- 
ny Almanach Gotajski ani wogóle 
żaden z oficjalnych lub nieoficjalnych 
spisu państw i państewek. Wie o 
niem natomiast Moskwa, która nawet 
nawiązała z tem państwem prawidło- 
we dyplomatyczne stosunki. Z tej 
właśnie racji pierwsze wieści o jego 
istnieniu przeniknęły do Europy. 

Państwo, noszące nazwę republiki 

Tannu-Tawi, 
powstało po utworzeniu sowijeckiej re- 
republiki w Mongoli i podporzął.ko- 
waniu jej kŁolszewickiemu | imperium. 

Plemię Tamnu-Tuwa, zamieszkując 
od wieków wzdłuż górnego biegn rze- 
ki Jannisej, t;. między byłem cesar- 
słwem rosyjskiem i Chinami stanowi- 
ło zawsze eiement, 

ciążący ku Chinom. 
Do czasu powstania sowjeckiej Mon- 
golji wchodziło oficjalnie w skład pań 
stwa chińskiego, choć korzystało z 
absolutnej swobody. Gdy jednak nagle 
„łannu-turianie* odseparowani « go- 
stali oi Chin przez nowo powstałą 
sowiecką republikę, ogłosili uro- 
czyście 

swa niepodległość 
ukonstytnowali się w samodzielną 
republikę i prokłarnowali, że pmagną 
utrzymywać przyjazne stosumki „ze 
wszystkiemi sąsiedniemi państwami“ 

Wkrótce po ogłoszeniu tej niepodle- 
głości z Moskwy wysłano do Tammu- 
Tuwa ekspedycję naukową pod prze- 
wodnictwem 

prof. Tieplnchowa, 

Rezultat ekspedycji by Itaki, że nowo 
kreowana republika po raz pierwszy 
zaznajomia się z... aparatami foilogra- 
ficzmemi, zaś sowiecki profesor zlażył 
w Kremlu raport, na mocy ktémgo 
uznamo, że suwerenność państwa 
Tannn-Tuwa w niczem interesom fede 
racji sowieckiej nie zagraża, że wiku- 
tek tego suwerenność tę można usza- 
nować i nawet zarejestrować. W ma- 
stępstwie tej wspamiałomyślnej decy- 
zji, obecnie wlaśnie, republika Tannu- 
Tuwa wyslala „dyplomatycznych 
przedstawicieli" do Moskwy i do Pe- 
kinu. 

Rapont pro. Tiepluchowa wyjaśnia 
nam doskonale, dlaczego republika 
Tamnu-Tuwa ni ejest ani. trochę groź- 
na dla nikogo i dlaczego zarazem- za- 


ŚNIEGOWCE SZWEDZKIE | 


TRETORN | 


damskie od Zł. 22'- 


A LA VILLE DE PARIS 


GABRYEL STARK 


| LWÓW, PL. MARJACKI 11. 


ZDOBYŁA NIEPODLEGŁOŚĆ DZIĘKI 
leży jej tak ogromnie na absofntnej 


niepodległości i suwerenności. Przy- 
czyną tych dwóch faktów jest bynaj- 
mniej nie to, że naród „tannu-tuwan'" 
liczy ogółom niespełna osiem tysięcy 
obywateli, lecz jedynie i wyłacznie... 
wódka. W państwie  Tannu-Tuwa 
każia rodzina ma swą własną pry- 
watną lecz zarazem najzupalnie j le- 
watnią lecz zarazem najzupełniej le- 
są tam bezustannie pijami. Picie wód- 
ki stanowi ich jedyną istotną połlnze- 
bę, zamiłowanie i zarazem cel egzy- 
stenci. Otóż wśród: wszystkich oko- 


Obuwie 


RELACJI 
| licznych a 


PROF. *TIEPLUCHOWA, 
nieporównanie liczniej- 
szych plemicen, piecie wódki ze wagle- 
dów religijnych jest państiwowło zala- 
zane, Przyłączenie się  „tannu-tu- 
wian' do któregokolwik z tych ple- 
mion musiałoby więc pozbawić ich 
jedyne rzeczyj, która dla mich pnzad- 
sławia w życiu wartość. Stąd ich nie- 
złomma wola niepodległości i heroicz- 
na chęć obsławamia przy niej choćby 
aż do czktatniej kropli krwi. Stąd też 
i wspaniałomyślne zrmizumienie i u- 
znanie w Moskwie dla ich praw do 
„samostanowienia“. 


Z pierwszorzędnych fabryk poleca po cenach kon- 
kurencyjnych MAGAZYN OBUWIA 


S. WIND |wów, Kopernika 30. 


Wizyty świąteczne FZGZ.MIGSZKÓW 


Iwowskich. 
CO I U KOGO UKRADZIO NO W CZASIE ŚWIĄT? 


Lwów. 27. grudmia. 

(—) Z serji większych kradzie- 
ży, które  popelniono w czasie 
Świąt, należy zanotować następu- 
jące: Do mieszkania Klemensa At- 
lasa, zam. przy ul. Chrzanowskich 
11, dokonano włamania i skradzia- 
no kasetkę żelazna, zawierającą pic 
niądze i biżuterję wanłości 2500 zl. 
—Wczoraj wieczorem doniosła po- 
licji Janina Filikowska, urzednicz- 
ka wojskowa, zam. przy ul. Lwow- 
skich Dzieci 19, że podczas jej nie- 
obecności nieznany sprawca wła- 


mał się do jej mieszkania i skradł 
garderobę i pościel nieznanej na- 
razie wartości. — Na szkodę Ema- 
nuela Spitza, zam. Zdrowia 7, stra 
dziono wczoraj z przedpokoju futro 
wartości 5000 zł. 

Większą wreszcie szkodę poniósł 
Bazyli Zazula, zam. przy ul. Ka- 
deckiej 6, któremu z mieszkania 
skradziono garderobę wart. 4280 
zł. Prócz tego doniesiono policji 
jeszcze o kiku mniejszych kra- 
dzieżach. 


Rodzina ognistych cpętańców. 


OSOBLIWI ZBOCZEŃCY, 
PLŁOMIENI, 


POPADAJĄCY W BRSTAZŻĘ NA WIDOK 
NASBŁANIALI DZIECI PIENIĄDZMI DO PODPALŁA- 


NIA DOMÓW. 


Wiedeń, w grudniu. 

(e) W Krems pod Wiedniem o- 
siedliła się przed kilku laty radzi- 
na Slolzów, złożona z 7 osób. Żyli z 
różnych zarobków, a jedyną ich 
przyjemnością było podpałanie do- 
mów. ł 

Gdy pożar wybuchł, ożywiały się 
óblicza zboczeńców, z niezwykłą 
radością śledzili języki ogniste, ni- 
szczące mienie ludzkie. 

Tą chorobliwą manja ogarnięty 
był ojciec rodziny Karol, żona jego 
Eugenja, 


Moina pan UMA 


teściowa i stara ich ku- | 


zynka. 

Rodzice, babka i ciolka nama- 
wialy dzieci, aby podkładały ogień 
pod zabudowania sąsiadów. 


Dwaj chłopcy i 12-leinia dziew- | 


czyna doskonałe się wywiązywali 
z tych zbrodniczych zleceń, które 
sprawiały im niewymowną przy- 
jemność. Za każde podpalenie o- 
trzymywali od ojca po 2 szylingi. 

Wreszcie przyłapano ich na 
abrodniczym czynie i uwięziono ca 
łą rodzinę. 


r 


pairzeć ma chmury 


według nich dobierać toalety. 


Faryż, w grudniu. 

(e) Wiademo powszechnie, iż pięk- 
na suknia przyjaciółki wywołuje 
chianrę niezadowolenia ma twarzy 
wytwornej damy. jak natomiast kolor 
i forma toalet słosować się ma do 
układu i karwy chmur na miebie, 
uczy*mr, Lucien Lelong, dyktator mo- 
dv paryskjej. 

Pan Leiong ożenił się przed kilku 


miesiączini z księżniczką Natalią, 
girką wielkiego księcia rosyjskiego, 
Pawła. 

Mlalzi małżonkowie wybrali się 


w podróż peślubną do Stanów Zjedno- 


czonych, gdzie mr. Lelong ogłosił se- 
rę wykładów w różnych miastach 


dla dam amerykańskich. 


Wedle poglądów dyktatora mody, 
układ chriur powinien rozstrzygać o 
wyborze toalety. 

Gdy to niebie przesuwają się cięż- 
kie, sirzępiaste obłoki, nie wolno wy- 
kwintne, damie włożyć sukni ozdo- 
bioncj koronkami, gdyż sylwetka jej 
zalraci kontrast z niebem, Gdy suną 
po niebie białe, delikatne, zaróżowio- 
ne karanki, należy wdziewać  sutsze 
tealety, «by cdbiżać-od atmosfery. 

W dni pochmurne trzeba unikać 


N 


kolorów pastelowych. a natomiast gdy 
słońce pali, dobrze wygląda dama w 
rrzyćinionych barwach. 

Te same przepisy stosują się i do 
salonów. Zanim  wytworna kobieta 
zdecyduje się na wybór sukni, powin- 
na wiedzieć, jak wyglądają ściany i 
meble salonu, w którym ma spedzić 
wieczór. Bez tych wiadomości nie bę- 
dzie dobrze ubrana. 

Wykłady p. Lelonga cieszą się 
niebywałyra rozgłosem, la wszysilkie 
miejsca wyprzedane są na dwa tygo- 
dnie naprzód. 

— 


Z sali odczytowej. 


PROBLEMY GO*'PODARCZE NIEMIEC- 
Lwów, 27. grudnia. 

Na powyższy temat przemawiał w Pol 
skiem Towarzystwie Ekonemicznem prof. 
Wyższej Szkoły dla handlu zagraniczne- 
go dr. Henryk Korowicz. Przedstawił on 
z punktu widzenia historycznego stosunki 
gospodarcze dzisiejszych Niemiec, przy- 
czem omówił inflację niemiecką, gospo- 
darkę w dobie przedwojennej i jej zasæl- 
nicze zmiany po wojnie. Główną bolączkią 
przemysłowych Niemiec jest brak rynków 
zbytu. Przyczyniło się do tego uprzemy- 
słowienie wielu krajów, dawnych odbior- 
ców niemieckiego przemysłu. Wraz z no- 
wopowstałemi przemysłami wyłoniły się 
harjery celne dość wysokie i utrudriające 
międzynarodową wymianę.  Straciły na 
tem Niemcy po pierwsze. z powodu nie- 
możności zbytu swych fabrykałów. po- 
wtóre z powodu wyższych cen za impor- 
towane z konieczności środki żywności 
Niemcy dzisiejsze w przeciwstławieniu do 
przedwojennych wykazują cechy silnego 
przeludnienia. Z powodu utraty rynków 


| zbytu, ludność nie znajduje juź środków 


utrzymania w przemyśle, a państwo zmu- 
szone jest do utrzymywania  bezroboł 
nych. Prof. Korowicz ilustruje statystyką 
produkcję oraz obroty handlowe Niemiec 
przed wojną i dziś i wskazuje na dyspro- 


rrocje między prodntcją a rozmiarami 
zbyłu. Wskulek wielkich pożyczek ame- 
rykańskich, Źle zresztą zużytkowąnych, 


l bo w wielkiej mierze na cele nieproduk- 


cyjne — zdałały Niemcy przejściowo oży- 


"wić swą gospodarkę, lecz jej rozmiary mu- 


siały się utrzymać w granicach pozosta- 
jących do dyspozycji rynków zkyłu. 

Dziś syluacja Niemiec weszła w sta- 
djam krytyczne Silnie zadłużone, nie 
będą one mogły płacić odsetek i amorty* 
zacji. Na zbliżojąacy się kryzys gospodar- 
czy Niemioc wskazują 1) gwałtowny spa- 
dek cfeklów, 2) wzrastające bezrobocie, 
3) polrożenie pieniądza, 4) wzrastająca 
drożyzna. rożnym dia sytuacji Niemiec 
jest niepomyślnie kształłujący się bilans 
bkzandlewy, ktory dai$ występuje jako de- 
cedująca pazycja w bilansie płatniczym, 
nie wyMazującym zresztą pozycji iazyn- 
nych. W związku z tem zagrożone być 
mogą w najbliższej przyszłości tak budżet 
jak i w końcu i waluta Rzeszy. Ten nie- 
korzystny stan ekonomiczny „Niemiec zna 
laz} swój wyraz ostalnio w oświadcze- 
niach agenta reparacyjneho sceptycznie 
zapałrnjacego się na wykonanie plazu 
Davesa, jakoteż i wystąpieniach prez. Ban 
ku Rzeszy Schąchla niespokojnego o przy- 
szłość waluty. 

W końou zwraca prof. Korowicz uwa- 
ge, iż rozwiązanie ciężkiego položenia go- 
spodarczego Niemiec na dłuższą metę mo- 
że nastąpić przez nabycie kolonii, któreby 
przyjmowały nadwyżki ludności, a wraz 
z nią i poważniejsze części produkcji 
przemysłowej. Polska jako sąsiadka win- 
na bacznie śledzić rozwój wypadków w 
Niemczech, gdyż kraj tak duży, znajdują- 
cy sie w tak ciężkiem położeniu. zawsze 
stanowić bedzie  niebezpieczeństwo dla 
otoczenia, szczególnie dla nas, wobec o- 
kazywanej nam niejednokrotnie złej woli. 

SZ. 


Flingera BALSAM NA 


ODCISKi 


usuwa radykalnie bez bolu uporczm 
we nagniotki i zgrubiałe naskórki. 
Skład i wyrób: 


AptekaM.Ettingera 
Lwów, piac GOŁUCHOWSK:CH 
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REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU- 
SKRYPTÓW NIE ZWRACA. 
—o — 
TEATR WIELEI: 
Wtorek 27. bm. Paganini 


Grudnia 
Wtorek 
Jana Ewangelisty 


TEATR NOWOŚCI: 
Wtorek 27. bm. Dr. Julja Szabo. 


* 
TEATR MAŁY: 


« Wtorek, 27. bm. o godz. 7.30 wiecz. 
„kPotasz i Perimutter"'. Gośc. wyst. Ant. 
Fertnera. Zniżki ważne. 

Środa 28. g. 7.30 „Potasz i „Perlmut- 
ter“. Gość. występ Antoniego Fertnera. 

Czwartek 29. g. 7.30 po raz przed- 
ostatni ,„Potasz i Perlmutter“. Gość, 
występ Antoniego Fertnera. 

x 

Dziś pierwszy występ Antoniego Fert- 
nera w Teatrze Małym. Znakomity arty- 
sta teatrów warszawskich, którego żywio 
wy humor zjednał mu nazwę „Króla hu- 
moru* dziś po raz pierwszy wystąpi ja- 
ko niezrównany Potasz w urcyzabawnej 
farsie amerykańskiej „Potasz i Perl- 
muter“, Partnerem jego będzie Dyr. L. 
Czarnowski. Obsada z :nałemi zmianami 
mi pozostała ta sama. 


* 

Repertuar Teatru Wileńskiego: 

Wtorek g. 6.15 wiecz. „Wielka wy- 
grata“ komedja Alejchena, premjera. 

Środa g. 8.15 w. „Wielka wygrana“ 
komedja Alejchena. 

Czwartek g? 8.15 w. „Wielka wygra- 
na“ komedja Alejchena. 

Piątek g. 8.15 w. „Skąpiec'* komedja 
Moliera, premjera. 


* 

W Trupie Wiłeńskiej dziś premjera. 
Dziś Wiłeńczycy dają premjerę komedji 
Szulema Alejchema pt. „Wielka wygra- 
na., Wśród utworów największego pi- 
sarza z pokolenia żydowskich klasyków 
„Wielka wygrana“ stanowi jakoby ka- 
lejdoskop żydowskiego humoru, na któ- 
rym wzoruje się całe współczesne żydow 
skie pokolenie literackie. W repertuarze 
artystycznego Teatru Żydowskiego, u- 
twory Ałejchema dają poszczególnym 
zespołom największe możliwości do po- 
pisu, na przygotowanie więc tej sztuki 
włożyli reżyser A. Samberg, jak i akto. 
rzy wiele trudu i pieczołowitości, ` by 
dzisiejsza premjera wypadła jaknajświet 
niej. 


k 
REPERTUAR KINOTEATRÓW: 

AFOLLO: „Flirt z nieboszczyk em" 

AVENUE: ,Havock* —dramat 10 skt. 

CASINO: „Dama w masce“. 

CHIMERA: „Kobieta bez zasłony”. 

FATAMORGANA:  „Skompromitowana 
mężatka. 

KOPERNIK: „Maciste w wake z Szei- 
kiem“ 1 „Noce szału". 

LEW: „Królowa Storczyków'", 

MARYSIEŃKA: „Maciste w walce z 
Szeikiem' i „Noce szału”. 

PALACE: „Perla Haremu“. 

PASAŻ: „Robinson w Dżungli'-« Dwie 
serje razem! 

UCIECHA: „Dr. Mabuze* 

-—— 0 — 

Komunikacja samochodowa ł jejsto- 
sunek do kolei. W Środę, 25. grudnia 
br. o godz. 18-tej odbędzie się zebranie 
Polskiego Towarzystwa Politechniczne- 
go na którem bedzie przeprowadzona dal 
sza dyskusja na temat: „Komunikacja 
samochodowa i jej stosunek do koleji“. 
Dyskusję zagai prezes inż. Stanisław 
Rybicki. 

Z życia Akademickich Kół Prowin- 
cjonalnych. W dniach 27. listopada i 
10. grudnia br. odbyło się doroczne 
Walne Zebranie Rady Delegatów Zrze- 
szenia Akademickich Kół Prowincjo- 
nalnych. Po złożeniu sprawozdania przez 
ustępujący zarząd i udziełeniu mu ab- 
solutorjum, wybrano nowe władze Zrze- 
szenia, których skład przedstawia się 
następująco: Prezes: kol. Mgr. Nowosad 
Bolesław. wiceprezesi: kol. Zając Ed- 
ward, Rajca Adam, sekretarze: kol. Ko- 
wnacka Ludwika, Pańczak Władysław, 
skarbnik: kol. Kawalec Tadeusz; człon- 
kowie Zarządu kol: Leopold Adamcio, 
Ludwik Bojczuk, Leon Głowa, Boleslaw 
Matuła, Mgr. Mieczysław PPoliszewski, 
St. Sołtowski, Stanisław Wróbel. Komisja 
rewizyina: Prezes kol. Marjan Karpiń- 
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niezwykły wzrost chuliganerji w Rosji. 


RZĄD SOW. WYPUŚCIŁ Z WIĘZIEŃ ROJE BANDYTÓW. 


MIASTA 


UKRAINY POD TEROREM OPRYSZKÓW. — LUDNOŚĆ ŻĄDA KARY 
ŚMIERCI NA ŁOTRZYKÓW, 


Moskwa, w grudniu. 

(e) Bandytyzm w Rosji poludnio- 
wej — na Ukrainie, Kaukazie, w ob- 
wodach kozackich — przybrał zastra- 
szające rozmiary. Ostatnilc epotęgowa- 
ło bandytyzm wypuszczenie kilku ty- 
sięcy przestępców kryminalnych z wię 
zień sowjeckich na podstawie ogłoszo- 
nej przez rząd sowiecki amnestii, 
Wwiadze sowieckie zaniepokojone są 
przez szereg objawów bandytyzmu, do 
których zaliczyć należy napady na ka 
sjerów instytucyj sowieckich, dokona- 
ne przez bandytów na ulicach Jekalte- 
rynosławia i Charkowa. 

W Kiowie, Odesie, Charkowie I in- 
nych miastach ukraińskich teroryzują 
bandyci ludność miast i okolic pod- 
miejskich, rozbierając ma nłliscach w 
nocy spóźnienych przechodniów. — 
Walka z tym objawem bandytyzmu 
nie dała dotychczas żadnych wyni- 


ków. W Baku notują pisma sowieckie 
codziennie kilkadziesiąt przypadków 
poturbowania przechodniów przez t. 
zw. „chuliganów“, W tem samem 
mieście zanolowano ostatnio szereg 
potwornych gwałtów nad kobietami, 
dokonanych przez kilkudziesięciu ban 
idytów. 

Żaniepokojona przez te wypadki 
ludność wysłała do władz sowjeckich 
delegację, która domagała się natych- 
miastowego wprowadzenia kary śmier- 
ci na uczestników napadów bandy- 
skich. Władze sowtieckie sprzeciwiły 
się tern, oświadczając, że na podłsia- 
wie dekretów centralnego komitetu 
wykonawczego kara śmierci jest wy- 
treślecna z sowjeckiego kodeksu karne- 
go, z wyiąłkiem wypadków kontr- 
rewolncji i szpiegostwa na korzyść 
„państw imperjalistycznych', 


Moda króluje nawet w kryminale. 


PĘD DO SERACANIA DŁUGICH SPÓDNIC WIĘZIENNYCH. — WAPNO 
ZDRAPANE ZE ŚCIAN JAKO PUDER. 


Nowy Jork, w grudniu. 

(e). Dzienniki amerykańskie opo- 
wliagddają o ciekawem zdanzeniu świad- 
czącem, jak potężną jesi moda w świe- 
cie kobiecym. 

Władze więzienia w Bedford po- 
zwalają kabietom  odsiadującym tam 
karę, czytywać czasopisma. Więzione 
kobiety korzystają z tego dzwapiiwie 
i jchętniej azytają wydawnictwa, 
poświęcone modom kobiecym, śledzą. 
z uwagą wszelkie zmiany, aby mogły 
zastosować się do mich z chwilą opu- 
szczenia murów więziennych, 

Nie dość wszakże na tem, gdy bo- 
wiem przeslępczynie,  asiady 160 
długoletnie więzienie, spostrzegły zry 
sunków, że wolny świat kobiecy nosi 
sukienki coraz krótsze, nie mogły już 
strawić długich swych spódnic wię- 
ziennych i zwróciły się z prośbą gro- 
madną do zarządu więzienia, aby im 
skrócono te spódnice, same bowiem 
nie śmiały tego dokonać wobec auro- 
wych kar. Tę właśnie surowość, unie- 
możliwiającą im przystosowanie ubrań 
więziennych do istniejącej maly, od- 
czuwały uwięzione więcej, niż samą 
karę więzienną. 

Nie należy wszakże sądzić że ła- 


ski; członkowie: kol. Bolesław Choda- 
czek, Karol Hałski, Stanisław Malawski, 
Karol Tworowski. Sąd koleżeński: pre- 
zes kol. Leonard Guziur; członkowie: 
kol. Włodzimierz Krasiński, Wojciech 
Spólnik, Wincenty Styś, Adam Wagner. 

(—) Krwawa awantura w Kozielni- 
kach. Do szpitala powszechnego przy- 
wieziono wczoraj Wojciecha Chrobka z 
Kozielnik, którego sąsiad przebił noże 
w czasie awantury, 

(—) Aresztowanie awanturnika. Do 
aresztów policyjnych oddano wczoraj 
Józefa Szponara, który wywołał awantu- 
rę w restauracji Mojżesza FEhrenpreisa 
przy ul. Żółkiewskiej 15, gdzie zbił szy- 
bę wystawową wart. 600 zł. 

(—) Pożar stajni przy ul. Janowskiej. 
W wieczór wigilijny wybuchł pożar w 
stajni przy ul. Janowskiej 126, w real. 
ności Jetti Reisel. Ogień *'vybuchł wsku- 
tek zajęcia się słomy, z nieznanej na- 
razie przyczyny. Zanim straż pożarna 
przybyła, cała stajnia stała już w plo- 
mieniach. Szkoda wynosi 6000 zł. 

(—) Aresztowanie kieszonkowca. Do 
aresztów policyjnych oddano wczoraj 
Hermana Jollesa za kradzież kicszonko- 
wą 117 zł., na szkodę Jana Pawłowa. 

(—) Kradzieże. Na szkodę Augusty Si- 
ga), zam.  Gliniańska 10, skradziono 


I 
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ka próżność zaznacza się tylko wśród 
przestępczyń amerykańskich. Jeden ze 
wspólpracowników paryskiego „Petti 
Journala“ upowiada, że gdy przed la- 
iy pozwolono mu zwiedzić mieistnieją- 
ce już dzisiaj francuskie więzienie alla 
kobiet, w którem zamknięte były 
„Słynne zbrodniarki, to dozorczyni 
oświadczyła mu, że przestępczynie u- 
ważają za prawdziwą torturę fizyczną 
i moralną ukazywanie się w swych u 
kreniach więziennych osoboni nie na 
leżącym do personalu więziennego 
reechaj więc gość uwzględmi tę zrczu- 
nal} rrńżność kobiecą. 1l rzeczywi- 
ścic, wszyskie uwiezizne  kobialy 
ws'yCziły się bardziej swego niemo! 
rego rbrania, niż zamknięcia w wig- 
zieniu 

w Angliji wreszcie srusirzegły 1 e- 
dawne dezorczym e wielkiezo więzie- 
nia ula kobiet, że większość uwięzio- 
nych pudruje się codziennie, A ponie- 
waż wyłączone było dastarczame do 
więzienia pudru przez osoby z miasta, 
wszczęto dochodzenie i stwierdzono, 
że uwięzione zeskrobywały wapno z 
murów więziennych i sSporządzały so- 
bie z tego puuer. 


Ti BROS +.. TEORIACH ROWY 


wczoraj futro oraz palto wart. 500 zł.-— 
Ub. nocy niewyśledzeni narazie spraw- 
cy włamali się do owocarni Ire Fried- 
man przy ui. Słonecznej 17 i skradli 
towary wart. 300 zł. 

— 0 


Bal adwokałów i kand. adw. 7. stycznia 
1928 w Kasynie literackiem, 10642-6 
Cykorję Bohma nie zastąpisz inną. 


—— 


Cierpiący na zaparcia. —- Niedowie- 
rzajcia wszystkim środkom rozwalniają- 
cym tak szumnie reklamowanym, gdyż 
bezskuteczność ich jest znana; jedynie 
łylko Gascarine Leprince usuwa skutecz- 
nie najuporczywsze zaparcie i wdraża 
kiszki do prawidłowej działalności. Daw- 
ka: 1 lub 2 pigułki wieczorem podczas je- 
dzenia. Sprzedaż we wszystkich apte- 
kach. Cena zł. 4.60 za flakon. Nie należy 
dowierzać środkom zastępczym. Praw- 
dziwe tylko w połskiem opakowaniu: bia- 
le litery na niebieskiem tle. 9189 

ZRGRRZE 

Dno nędzy. Naprawdę złotemu i nigdy 
niezawodzącemu  seręu Czytelników na- 
szych polecamy wdowę po poważnym 
rzemieślniku lwowskim, matkę legjonisty 
i obrońcy Lwowa, który zmarł z adniasio- 


Nr. 8364 


nych ran — znajdującą się obecnie w obli 
czu śmierci głodowej. Nieszczęśliwa sta-' 
ruszka jest nadto ciężką kaleką, tak, że 
zupełnie najdrobniejszej nawet kwoty nie 
jest w możności zapracować. Datki przyj- 
muje Administracja dla „Matki obrońcy 
Lwowa” 


Z kraju. 


Nowy most między Zboiskami a Du- 
blanami. Zamxunięty z końcem wrześ- 
nia dla ruchu kołowego odcinek drogi 
państwowej Nr. S/III. na przestrzeni 
od Zboisk do Dublan (Km. 62.9—652), 
został wobec ukończenia budowy mo: 
stu żelazno-betonowego na potoku Male- 
chówka pod Malechowem, z dniem 22. 
grudnia br. oddany z powrotem dla ko- 
munikacji. 


=——0— * 


Racik radiową. 


PROGRAM AUDYCJI RADIOWYCH. 
Wtorek, 27. grudnia 1927, 


Warszawa ilili) 17.45 Koncert 
orkiestr, 2000 Lekcja języka francu» 
skiego. 26.30 „Królowa róż“, operetka 
w 3 akt Leoncavalia, 22.30 Transm. 
muzyki tanecznej. Wilno (345) Kato- 
wice (422;. Kraków (566) 20.80 Trans- 
misą z Warszawy. Poznań (3/4) 
21.00 Koncert. Wrocław 20.00 Kon- 
cert ork wcjskowej. Praga (349) 19.00 
„Jakobin*, opera Dworzaka. Stuttgart 
(3800 2000 Wieczór w dialekcie 
szwabskim Hamburg (394) 20.15 Kon- 
cert pieśni i arii 2830 Dancing, 
Frankfurt (428) 2015 Transm. z Kas 
sel (Muzyka kameralna). 21.15 Muzy- 
ka lekka. Langenberg (468) 70% ` 
jatki z eperetek Lebara, Wiedeń (517) 
"aA Re! Maskowy”. opera w 5 akt, 
Verdiego (Transm. z opery Państw.). 


| ri 


Środa 28. graduia 1927. 

Warszawa (1111) 17.45 Prozram dla 
dzieci i młodzieży, 1315 Koncert erkie- 
stralny. 20.00 Lekcja jzzyka angielskie- 
go. 20.30 Koncert, Transruisja z K.ako- 
wa 22.00. Sygnał czasy, komunikaty. 

katowice (425 260  PMaasmisja 
kencertu z Krakowa. 22.35 Muzyka ta- 
scena. 

Wilno 
kows 

kraków (566) 20.59 Kounrert pnświę- 
cony pieśni kompozytorów krakowskich. 

Wrocław (322) 20.10 Koncert iortepia- 
nowy. 21.10 Orkiestra bałałajek. 

Królewiec (329) 20.15 „Einmal ist kein 
mal“, komedja w 3 aktach Macka. 21.30 
Pieśni Schumanna. 

Praga (349) 21.30 
rosyjskiej, 

Londyn (361) 21.35 Koncert poświęco- 
ny utworom Czajkowskiego. 23.00 Dan- 
cing. 

Lipsk (366) 20.15 Koncert symfoni- 
czny (Haydn, Beethoven, Mozarti. 22.15 
Dancing. 4 

Stuttgart (380) 20.00 Uwertury. 

Hamburg (394) 19.25 „Der Waffen- 
schmied', opera komiczna [Iortzinga. 
23.30 Dancing. 

Frankfurt (428) 18.30 „las i Małgo- 
sia“ opera Humperdincka, 

Stockholm (454). 

Motsla (1320) 19.45 „Wesele Figara", 
opera Mozarta. > 
Langenberg (468) 20.15 Koncert wo- 
kalny R. Koppel. 22.30 Dancing. 

Berlin (484) 20.30 Wyjątki z oper 
niemieckich. 22.30 Dancing. 

Wiedeń (517) 20.30 Nieznane utwo- 
ry J. Straussa. 


(435) 20.30 Transmisja z Kra- 


Koncert muzyki 


Daj grosz 
na cele T.S.L. 
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Ze sporta. 


\ 
„GAZETA PORANNA" z dnia 28. grudnia 1927. 


ROZGRYWKI MISTRZOWSKIE PRZERWANE. — INNE WYNIEL 


Lwów, 27. grudnia. 

Hockeiści nasi nie cieszą się pro- 
kekcją niebios. W ubiegłym tygodniu 
bezlitosna śnieżyca pokrzyżowała pięk 
ne ich plany, tym razem znowu fala 
ciepłego powietrza w niwecz obróciła 
zbożny zamiar uporania się z mi- 
atrzestwami  okręgowemi w ciągu 
trzech świątecznych dnf A 

Zapowiadana przez słuletni kalen- 
darz odwilż stawiła się punktualnie na 
Boże Narodzenie, ku zmartwieniu sze 
rokich rzesz łyżwiamzy, których już w 
miedzielę rano spotkało przykre roz- 
czarowanie w postaci obwieszczeń: 
„Dziś niema ślizgawki”. 

Ogniową próbę przetrzymał jedy- 
nie tor Pogoni, to też, z biedą, bo z bie 
dą, udało się ostatecznie przeprowa- 
dzić program pierwszego dnia, zawie- 
rający zresztą najciekawsze punkty, 
bo spotkania Lechii z Czarnymi, oraz 
Pogoni z L, T. ŁŁ Wedle ogólnych 
przewidywań wynik pierwszych tych 
spotkań miał zadeczdować o ostatecz- 
nej klasyfikacji. Czy zapatrywania te 
są słuszne, pokaże najbliższa przysz- 
łość, o ile naturalnie w najbliższej 
przyszłości spodziewać sie można lo- 
du 

——q— 
LECHJA—CZARNI 3:0 (2:0, 0:0). 

Zawody Lechii z Gzavnymi. rozo- 
grane już o ll-ej przedpoł., zakończy. 
ły się zwycięstwem Lechji w stosun «u 
3:0 (2:0, 0.0, 1:0). Na Czarnych 
mszczą się zeszłoroczne grzechy, dru- 
żyna ich złożona przeważnie z þar- 
dzo młodych sił, „lekkiej wagi“, ma 
z góry już nader trudne stanowiska, 
fo też będzie ona musiała grać 70 
ofiernie i ambitnie, by utrzymać się 
w klasie A. Lechja przedstawiała się 
fizycznie o wiele lepiej, była więcej w 
ofenzywie i wygrała zasłużenie, Bram 
ki zdobył Rondzista 2, Grząska 1. Sç- 
dziował p. Wacław Kuchar. 
© 

POGOŃ—LTŁ. 1:0 (1:0, 0:0). 

Zawody Pogoni z LTŁ, budziły 
wielkie zaimłeresowanie, gdyż zwy- 
cięstyo jednej z drużyn uważać malc- 
żało za najlepszy zadatek na mistrzo- 
stwo. Drużyny udają sobie sprawę 
z możności spotkania, przygalowywały 
się też odpowiednio. Pogoń miałą w 
danym wypadku do Si miatylko 
dwa punkiy, ale i supremację, którą 
uważała już nijako za niepodzielną 
własność. Tym razem szłuka się jesz- 
cze udała, choć przyznać nzeba, - że 
nie pnzyszło łatwo. Z abu stron wal- 
czono zacięcie i ambitnie, sytuacje u- 
stawienia się zmieniały, obydwie par- 
tie nie wykorzystały kiku „pewnych“ 
syłuacyj. 

W pierwszej części naciskała ener- 
giczniej drnżyna LEE, mimo to jed- 
nak zdołał Wacek Kuchar strzelić 
decydafącą bramkę. W <wn dalszych 
etapach, które zakończyły się beze 
bramkowo, bardziej ataknjącą stroną 
była Pogoń, 

Zawody powyższe, tak jak po- 
przednie zresztą, ucierpiały silnie 
z powodu miękkiego lodu. Wybwarza- 
laca się bezustannie „kasza“ uniemo- 
żliwiała prowadzenie krążka, również 
i jaaa była w takich warunkach 
bardzo natężającą. Wyższaść Pogoni 


nad LTŁ. polega ma tem, że ma ona 
bardziej wyrównaną drużynę. Obok 
doskonałego Mansena, wcale dobrego 
Stworzeńskiego, Zbyszka Kuchama, wy 
wiracającego się jednak w majważniej- 
szych momentach, Wacek Kuchar, 
grający tylko przygodnie, da się i 
w tej dziedzinie niejednokrotnie lepiej 
użyć, niż niejeden m trenujących 
hockei stów. 

Główną siłą i motnrem LTŁ, jest 
Sabiński, jeden z najlepszych graczy 
Lwowa. Praca jego nie wydaje pełne- 
go plonu z powodu braku należytego 
wsparcia ze strony sąsiadów. Obok 


Sabińskiego  maijlepicy prazentuje się | Sportu 4:0. ` 


Z życia prowincji. 


jeszcze dęgermann, który musiałby 
jednak mwiększyć swą szybkość, 

~ W Pogoni i LTŁ. mamy już dzisiaj 
dwóch imteresujących rywali, to też 
nastepne ich spolkanie w ramach to- 
warzystkich czy turniejowych wzbudzi 
niemałe zaciekawienie. Sęzziowai por. 


Zwwiłkkowski. 
——— 
A GORNY ŚLĄSK KOPIE! 
Katowice. 06 da — Śląsk 
(Świętochłowice) 4 a 
Pogoń (Nowy BRO) S. Me 
Beuthen 2:2. As 


Amatorzy (Kr. Huta) — Z P. 


ams 


Kronika stanisławowska. 


(Qd naszego korespondenta 


Stanisławów, w grudniu. 

Dwusełua rucznica gimnazjum I. Z Ini- 
cjatywy dyrektora gimnazjum I. Trusza, 
zawiązał się tu komitet abchodu 200-rocz- 
micy istnienia tego zakładu, który wycho- 
wał wiele pokoleń, a wśród nich wydał 
światlych i uczonych ludzi, oraz zasluźo- 
nych dla Narodu i Państwa obywateli. U- 
Toczysłość odbędzie się prawdopodobni= 
we wrześniu 1928 roku i potrwa 2 dni. 
Wszyscy uczniowie tego zakładu  przeby- 
wający poza Stanislgąwowem, mają podać 
Komitetowi swe adresy, a to na ręce Dy- 
rekcji Gimnazjum. 

Z Rady miejskiej. Onegdaj odbyło się 
posiedzenie Rady miasta, na którem za- 
łatwiono oprócz spraw biożących budżet 

„lalkowy na rok 1927/28 w sumie 
276.232 złotych, oraz dokonamo wyborów 
członków komisji do 21 obwodowych ko- 
misji wyborczych. 

Zywałcenie S-lałniego dziecka. Przed 
trybunałem sądu przysięgłych stanął o- 
statnio tokarz z Nadwórny, Adam R., li- 


czący 23 lata, oskarżony o zgwałcenie 
5 lat i 3 miesiące liczącej K., którą ponad- 
to mial zarazić choroba weneryczną. Na 
podstawie werdyktu sędziów przysięgłych 
zwolniono R. od winy i kary. 

Napad rabunkowy. Za parkiem miej- 
skim im. Sienkiewicza zatrzymali onegdaj 
3 bandyci jadącego wozem ze Sianisławo- 
wa do Lachowiec gospodarza Iwana Sia- 
siuka. Jaden z nich zasłonił mu ręką oczy, 
a 2 pozostali przeszukali tymmozasem "wóz, 
spodziewająą się prawdopodobnie wiel- 
kiej zdobyczy. Musieli się jednak ograni- 
czyć do paczki z gwoździami i śrubkami, 
wartości 50 złotych, poczem zbiegli. Po- 
licja wszczęła za nimi energiczny pościg. 

Rozbijają puszki w synagogach. 4 chłop- 
cy w wieku 13 do 19 lat, karani iuż kil- 
kakrotnie za kradzież, rozbili onegdaj w 
kilku tutejszych synagogach puszki, zawie 
majace datki dla ubogich i wyciągnęli za- 
warte w nich kwoty. Aresztowano ich i 
odstawiono do więzienia sądu karnego. 


Kronika kołomyjska. 


(Od naszego korespondenia.. 


Kołomyja, w grudniu. 

Ruch przedwykorczy rozpoczął się u 
nas zjazdem przedstawicieli ugrurowań 
demokratycznych z całego Pokucia. Zjazd 
odbył się w Kołomyji ubiegłej niedzieli. 
Uchwalono dążyć do wyboru kandydatów, 
stojących na platformią ideologji Mar- 
szałka Piłsudskiego. 

Tanią kuchnię uchwalił otworzyć Ma- 
gistrat kołomyjski. Wyasygmowano na ten 
cel na razie 1500 zł. Obiad ma kosztować 
16 gr., śniudamie 3 gr. Brak takiej kuchni 
bardzo odczuwała biedna ludność naszego 
miasta i najwyższy czas bylo pomyśleć o 
jej otwarciu. 

Pożer fabryki sweterów w Kołomyji. 
Onegdaj nad ranem wybuchł w fabryce 
sweterów przy ul. Mokrej wskutek nie- 


uwagi personalu możar, wtóry zniszczył 
częściowo lokal fabryczny, maszyny i ma- 
terjały przeznaczone do wyborów swe- 
terów. 

Straż ogniowa ugasiła pożar. 
znaczna, była ubezpieczona. 

Głośny bandyta Marzns, skazany przez 
sąd doraźny na śmierć, a następnie uła- 
skawiony przez Pama Prezydenta, został 
onegdaj wywieziony do więzienia w Dro- 
hobyczu. 

zawieje śnieżne i mrozy nie ominęły 
i Pokucia. Zewsząd dochodzą wieści o prze 
szkodach w komunikacji z powodu zasp 
śnieżnych. Na linjach Kołomyja-Horoden- 
ka i Kołomyja-Słoboda Rungórska ruch po 
ciągów został wstrzymany. “7 


Szkoda 


Wiadomości z Jezierny. 


(Od naszego korespondenta.) 


Jerierna, w grudniu. 

Jczierna uspokoić się nieraoże z po- 
wodu wyborów. Raz przeprowadzone 
spotkały się z protestem mimo, że komi- 
sarz starostwa pilnował porządku i su- 
mienności, a leraz tak samo przeprowa. 
dzony wybór IV. koła w obecności komi- 
sarza starostwa, znowu spowodował pro- 
test. I tak będzia — zdaje się — po ko 
niec świata, zawsze ktoś wniesie protest 
i fabryka będzie dalej w ruchu: 

Wszystko rozgrywa się ma tle niena» 
wiści 2 ludzi do siebie: miejscowego pro- 
boszcza ks. kan. Środonia i nauczycidla 
miejscowego Antoniego Białego — nawia- 
sem powiedziawszy — siostrzeńca ks. 
Środonia. Otóż ks. proboszcz postanowił 
niedopuścić do ponownego wyboru Białe- 


go i azeby dopiąć celu, wolał nie dotrzy- 
mać słowa i wprowadzić ferment w micjs. 
stosunki, które dzięki wysiłkom ludzi 
dobrej woli, tak dobrze się już układały. 


| Ks. Środoń pomstuje teraz na ludzi Bo- 
gu ducha winnych i wygaduje na nich 
niestworzone bajdy, niepomuy przyjaźni, 
jako go z nimi do dnia wyborów łączyła. 
Byłoby naprawdę dobrze, gdyby Woje 
wództwo, przypatnzywszy się dobrze sto- 
sunkom — nakazało ponowne wybory od 
I- do IV. koła włącznie i wtedy dopiero 
zapanuje spokój i ład, bo ludność dobrze 
wyszkolona i nauczona doświadczeniem, 
załatwi się raz na zawsze z osobami 
zakłócającymi spokój i sąsiedzką zgodę. 


az 


3 


Str. 7 


” Odra — Pngoń (N. Bytom) 1:0. 
Odra — Iskra 3:0. 
Śląsk — Zjedn. Przyj. 

3:0. 

Amatorzy — Naprzód (Lipiny) 
6:4. - 
Kolejowy — Rożdzień (Szopie- 
nice) 4:4. 

Słowian — Bogucice (Szopieni- 
ce) 9:4. 


Sportu 


O zz 
POLSCY PIŁKARZE W GDAŃ- 
SKU. 

Gdańsk. Schutzpolizei — War- 
ta (Poznań) 3:2 (2:0). Zaw. piłkar- 
skie. Bramki strzelili: Stalinski, Ro 
| chowicz. 

Warta (Poznań) — Danziger S, 
C. 4:3 (1:2). Zaw. piłkarskie. Bram- 
ki strzelili: Przybysz (2), Przykuc- 
ki, Radojewski. 

Warszawa — nat 7:2 G:1) 
Zaw. piłkarskie reprezentacji ro- 
botniczych. 

BEF WE... 


CO DZIAŁO SIĘ ZA GRANICĄ? 


Pary. Star France — Hertha 
(Berlin) 6:3. 

Marsylja. Olimpique — Simme- 
ring (Wiedeń) 5:1. 

Barcelona. Barcelona — Vicli- 
ria Żiżkov 5:2. 

Düsseldorf. Team Dusseldorfu— . 
D. F. C. (Praga) 2:1. 

Wiedeń. (Team (Austria, Wac- 
ker) — Team (AC, BAC, Hakoach) 


5:4. Team (Sportclub, Vienna, 
WaC) — Team (Hertha, Slovan) 
6:3. 

Zagrzeb. (Cordordia — Victoria 


3:2. Finał o puhar zimowy — dru- 
gie miejsce zdobywa Hask, bijąc 
Gradjański 3:2. 

Klagenfurt. Wiener E. V. — Kla- 


genfurter E. V. 6:2. Zawody hoc- 
keyowe. 
Wiedeń. Riitersee — W. A. C. 


5:2. Zawody hockeyowe. 

Nowy Jork. Stafeta pływacka 4 
razy 220 yandow  Weissmiiller i 
Lauscher 9 min. 22 sek. l 


TRENING NARGIARSKI. 

Trener nanciarski Stolpe we Lwo- 
wie. Osrodek narciarski zawiadamia 
wszystkich uczestników kunsu, że po 
ukończeniu zaprawy gimnastycznej, 
rozpoczyna gig obecnie właściwy 
trening narciarski pod kierunkiem wy 
bitnego i znanego już we Lwowie 
trenera szwedzkiego p. Wilhelma Stol- 
pego ze Sztokholmu, który pnzyjechał 
dp Lwowa dnia 24. grudnia. Ośrodko- 
wi narciarskiemsi udało się pozyskać 
p. Słolpego na okres  jednomnesięcz- 
ny, w którym to czasie zawodnicy 
przejdą trening w biegach i skokach. 
Centrum ćwiczeń będzie zasadniczo 
Lwów, jednak trening od 27. grudnia 
do 6. stycznia będzie się pahiga w 
Sławska. 

Program dalszych ówiczeń we Lwo 
wie będzie w swoim czasie ogłoszony. 
Zawodnicy obowiązani są bezwzglę- 
dnie przestrzegać przyrzeczeń zawar- 
łych w podpisanych przez nich de- 
kiaraaacii. przyczem mają każdora- 


zową nieobecność usprawiedliwić. Za- 
wodnicy zgłoszeni, a niezorganizowa- 
ni w ośrodku mogą korzystać z tre- 
ningów p. AP za opłatą 2 (dwa) 
złota. 


Mm winien zostat 
czlonkiem b. 0. P. P. 
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Uboga słarnszka, 65 lat licząca, kaleka, 
ma amputowaną nogę i uszkodzoną rękę, 
wskutek czego jest zupełnie niszdolną do 
pracy, prosi o laskawą pomoc Datki skie- 
rować nałeży do Administracji, dla staru- 
szki kaleki. 

——— > 

Schorowang starnszkę, niezdolną Zt- 
pełnie do pracy, wdowę po muzykańcia 
Teatru Wielkiego, polecamy  łaskawym 
względom naszych Czytelników. Składki 
pod A. F. przyjmuje Administracja, która 
również na żądanie udzieli adręgu szcz8- 


gółowego. 
we 


Z błapalną prośbą udaie się uboga sta- 
ruszka lat 67 licząca, kaleka na nogi —do 
serc litościwych państw o udzielenie po- 
mocy doraźnei, żeby się mogla ochronić 
od glodowej śmierci. Datki do Administra- 
cji dla Wiktorji 


Życie gosnrofdarcze. 


W SPRAWIE ŚWIADECTW PRZEMYSŁ. 
Lwów, w grudniu. 

Z dniem 31. bm. upływa termin do na- 

bywania świadectw przemysiowych i kart 

rejestracyjnych na rok podatkowy 1328, 


Termin tem bezwarunkowo nie zostanie 
odroczony, a władze podatkowe zaczną 


ścisłą kontrolę przedsiębiorstw. W:nni zu- 
pełnego niewykupienia lub posiadania nie 


udnowiednich świadectw przemyslowych. 
będą  pociągnięci do  cdpowiedzialności 
karnej. 


Do świadectw przemysłowych na rok 
podatkowy 1928 będzie pobierany 10 proc. 
nadzwyczany dodatek niczależnie od te- 
go, czy świadectwa przemysłowe będą na- 
byte w r. 1927, czy też w r 1928. Zwraca 
się ponownie uwagę, że leży w interesie 
samych płatników zaopatrzylć się w świa 
dectwa przemysłowe na rok 1928 jak naj- 
prędzej, ponieważ Kasy skarbowe nie bę- 
dą mogły załatwić zgłaszających się zbyt 
cznie w ostatnich dniach grudnia inte- 
resentów. 

— c} 


GIEŁDY. 


Lwów, 27. grudnia 
Tendencia chwiejna lekko zniżko- 
wą. Obrót śrećni 
WALUTY. Dolary ameryk. 8.2659 
8.86'75 dolary kanad. 8.62 — 
8.8250 korony czeskie * 0.26 26 
da 0.2650 szylingi aust- 1.5 — 
do 1.26 — leje 0.0550 do 00575 
franki francuskie 0.3525 de 0.3550 
franki szwajcarskie 1.71 50 de 1.72 — 
funty szterling? 43 40 — do 4: 70 
Czerwieńce sowieckie za jedeu 30:25 
do 3100, 


do 
do 


ZŁOTO, 20 koron 36.40 de 
36.60*— 20 franków 34.10— do 
3450 — 20 marek n 4245— do 
42 70'= O rubli ros 46.80— de 
47:20:— 

SREBRO. Korona austr. 0.70 — 
do 0.71'— 5 kor. austr, 360 — do 
3.66:—  jloren  sustr. 1.86*— do 


1.85*— ruble ros. 3.00'— de 3 10 — 
kopiejki za rubel 1.50— do 155 


KTEEECESTREJEA Ea 
OGŁOSZENIA, 


FOSADY POSZUKIWANE 
krojem pierwszorzędna 


i 3 grosze EA WYyTAz 
KRAWCZYNI z 
siła poszukuje pracy prywatnie możli- 
wy wyjazd, wiadomość pod „Alima“, 
Administracja „Porannej”. 10709-2 


"=—"_ M2 Nm «Te. MER ZP M Z i N a a. o I 
4-2 =" ME ZARA OZŹ ZK | CÓRCE Pb > - = 


„GAZETA PORANNA" z dnia 28, grudnia 1927. 


ZGUBIONO, ZNALEZIONO. 
10 groszy za wyraz. 


JADĄC saniami do pociągu zgubiono pa- 
kiet z przyrządami elektrycznemi. Zna- 
iazca odda na ul. Listopada 4. do Wa- 
gnerowej, gdzie olrzyma svwilą nagro- 
dę. 7H 


E O OE E 
MIESZKANIA, SKLEPY. 
10 groszy Za Wyraz% à ' 


8 LUB 7 POKOJOWE mieszkanie z kom- 
fortem wynajmę za czynszun zgóry 
lub kupię podobną wiblę. Łaskawe 
zgłoszenia do Administracji „Oraz. Por. 
pod „Willa” 10701-2 


KUPNO I SPRZEDAŹ. 
12 groszy za wyraz. 


piej D r. 
Gz 


Motory-Diesle ropne, gazowe, benzy- 

nowe, elektryczne, Tokarki, Wiertarki, 

Strugarki, Gatry, Pompy, Kompresory, 

Łożyska kulkowe oraz inne maszyny 
na spłaty poleca 


„PILOT“ 


Lwów, ul Batorego 4. 
Telefon 1. 79. 


Pr] 


YALE zatrzaski do drzwi, kasetki wert- 
heimowskie, kłódki amerykańskie pole- 
ca Rentschner, Legjonów 37. 10248 10 


NAKRYCIE alnakowe Berndorfa oraz Fra- 
gela, noża bufełowe do szynek  poieca 
Rentschner, Legionów 37. 10247-10 


RZEZNICI! Młynki do mięsa Alexander- 
werk, statki Dicka, noże Henkelsa pola 
ca Renischner, Legionów 37. 10246-10 


ROZNE DONIESIENIA. 
10 groszy za wyra2. 
UNIEWAŻNIAM książeczkę wojskową wy 
damą przez P. K. U. Gródek Jagielloń- 
ski skradzioną, na nazwisko Wasyl 


Laptucha, Siedliska. 10710 


PRZEPISYWANIE na maszynie skrypłów, 
prac naukowych, podań przyjmuje Ro- 
mańska, Zyblikiewicza 5. 10157-14 


W KOTLE LUDOŻERCÓW. 
— No, mam przynajmniej tę pocie- 
chę, że tym razem pożądają mnie tylko i 
dla mnie samego. 


Nr. 8864 


lawozy sztuczne | 


NAJNIŻSZE GENY | 
NAJDŁUŻSZY KREDYT 


LERRA 


Ludu, ul. Akademicka 24. 


Telefon 38-70. 
Żądać ofert. 


kursa kroju i szycia 


TKACKIE WARSTATY RĘCZNE, mecha- 
niczne i kilimkarskie. Maszyny Jas- 
quarda i szafkowe. Grzebienie tkackie 
i kibmkarskie. Nicielnice lużne (Ru- 
mor-Litzen), żakardowe i stałe zespoły 
Jhanda). Qzóma, Cewki, Snąwadla, 
Przepustki. Napręzniki. Maszyny do 
bicia kart. Kołowrotki. Gzochry ręczne 
do czsszania lnu i wełny iip. poleca Fir- 
ma „TEXTYL' w Dawie Ruskiej. 


10681-2 
Dr.Pfdu 


DENTYSTA... 23 


Legionów 


OSŁABIENIE NERWOWE — NEURA- 
STENIA! 


Cierpiący na bezsenność, rozdrażnie- 
nie, brak energji i woli, melancholję, cuer- 
pienie żołądka i serce. żądajcie bezplalny 

prospekt nr. 1. 
Dr. MALOWAN i Ska. Gdańsk, Oddz. 48. 


śledziennicę, nerwowe zaburzenia serca i 
zolądka, otrzymają bezpialinie broszurę 
Dra Weisego Słahość nerwów. Dr. Geb- 
hard i Ska, 


masażu twarzy i całego ciała. Żądajcie 
re We Konto w P. K. O, Nr. 207.428. 
DH. LABOR — BYDGOSZCZ, ul. Gdań- 
ska 1. 131. 


Konkurs. 


Zakład Pensyjny dla fnnkcjonariuszy we Lwowie, ni. Piekarska 1. a. rozpi- 
suie konkurs na stanowisko 
ZARZADCGY PENSJONATU „LWIGRÓD” W KRYNICY 
(o 181 pokojach na pomieszczenie 230 csób). 
Wymagane warunki: 

1) ohywatelstwo polskie, 

2) nieprzekroczony 50 rok życia. 

3) dłuższa praktyka na stanowisku %ierowniczem w zakresie  hołelar- 
sko-restauracyjnyni, z dokładną zna'omością administracji i rachunkowości, 

4) cokładna znajomość w mow e i piśmie, języków polskiego, niemiec- 
kiego i francuskiego. 

Do podania własnoręcznie napisanego należy dołączyć: 

szczegółowy opis przebiegu życia. 
> odpisy świadeciw odbytych studiów i praktyki, 
odpisy świadeclwa moralności i przynależności, 
Ą referencje 
fotografię, 
) opis stosunków rodzinnych i majątkowych. 


Warunki służbowe wynagrodzenia będą omówione z wybranym kan- 
dydalem. 


8401 krawieczyzny dams. i bielizny 
B. asyst. klin. skór. wener. HELERY PETRAS ZEWSKIEJ 
Dr. FRYDERYK MAHL ul. Piłsudskiego 14. (Pańska). 
> RE 4 . ska 
KORALNICKA 8 od pl. Akadoaid Wpisy codziennie od 10—1 ppoł. i od 
ckiego, godz. ord. 8—9, 1—2, 4—5. 5—7 wiecz. 
10158-8 
= Ę ELIKSIR NA LOKI 
: Nerwowi neurastenicy i fale „Ideal“, utrwala ondułację, skręca 
' wlosy w loki i fale. czyni fryzurę piękną 
cierpiący na drażliwość, słabość woli, bruk | i puszyslą, nie niszczy włosów. Cena za 
energji, melanchoiję, przesyt życia, bez- flakon zł. 7.— wraz z przesyłką. Zagrani- 
senność, ból głowy, wrażiiwość nerwów: | czne najnowsze aparaty ręczne do samo- 


Gdańsk. 10383 10471-7 


Stanowisko jest do objęcia przypuszczalnie od 1 marca 1928. Podania 
wraz z załącznikami należy składać w Zakładzie w terminie do 10 stycz- 
nia 1923 r. włącznie, 10667-2 


Zakład Pensyjny dla funkcjonarjnszy we Lwowie. 
HEMOROIDY. 
STAN ZA p 


Jigerujcie 


w GRZĘDIE 
PORANNEJ 


` 
CENY OGŁOSZEŃ: 

Za wiersz 1-szpaltowy milimetrowy 
(szer. 30 mm.) ogłoszenia zwykłe za tek- 
stem 12 gr, za wiersz |! -szpalt. milime- 
trowy (szer. 60 mm.) nadesłane 35 gr., 
za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 
60 mm.) po kronice 40 gr.,. za wiersz 
1-:szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) w 
tekście (kronika, repertuar, dział ekono- 


miczny itd.) 50 gr., za wiersz 1 szpalt. 
milimetrowy (szer. 60 nm.) w artykułach 
100 gr, za wiersz 1-szpalt. milimetrowy 
(szer. 60 mm.) na pierwszej stronie 60 gr., 
drobne ogłoszenia za słowo 10 gr., drob- 
ne ogłoszenia kupno i sprzedaż za słowo 
12 gr., drobne ogłoszenia matrymonialne, 
korespondencje 12 gr., prywatne za słę- 
wo 12 gr., dla potrzebujących pracy łub 


posady 3 gr., cała strona ogłoszeniowa 
285 zł., pół strony ogłoszeniowej 150 zł., 
cała strona tekstowa 430 zł., cała strona 
pod nagłówkiem (1-sza) 570 zi. Ggłosze- 
nia zamiejscowe 30 proc. droższe. — Za 
ogłoszenia w miejscu zastrzeżonem, ogło- 


przekazów nie bonifikujemy. — Uwaga: 
Kolumny ogłoszeniowe są podzielone na 
6 łamów  (szpalt), tekstowe na 4 łamy 
(szpalty). 

PRENUMERATA miesieczna 
Z dostawą na miejsce leb prze- 


szenia osobno stojące i bez numeru doli- syłką pocztową «a è > . zł 5.30 
czamy 25 proc. Odpowiedzialności za ter- | Bez dostawy . . « « « » . Zł. 4.60 
minowy druk nie przyjmujemy. Porta | Za gramicą Bo c tod zł. 7.00 


Z drukarni Spółki wydawniczej: GKODKI I SPÓŁKA, pod zarz. J. PŁOCKIEGO, we Lwowie. 


z 


Qdp. red. STEFAN KRZYŻANOWSKI. 


